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Jedną z najboleśniejszych, najbar­
dziej poniżających naszych wad jest 
pokutujące od wieków w naszym na­
rodzie dziwne, niczem nieuzasadnione 
poczucie niższości w stosunku do in­
nych narodów czy państw. Wady tej 
nie można nawet wytłumaczyć i uspra­
wiedliwić półtorawiekowym okresem 
niewoli, poniżającej i wypaczającej du­
szę narodu.

Kompleks niższości, objawiający 
się naśladowaniem, ściślej małpowa­
niem zagranicy w strojach, obyczajach, 
używaniem języka francuskiego, jako 
jedynie dystyngowanego w mowie po­
tocznej, niewiary we własne siły i

że jesteśmy mocarstwem, 
sobie,

dowiemy
Clark Gable“...

Mamy wiele bardzo dobrych, sku­
tecznych na wszystkie niemal dolegli­
wości uzdrowisk. Ale pokutuje w nas 
jakaś dziwna manja, że tylko zagra­
niczny „bad“ nas uzdrowi. Jesteśmy 
gotowi płacić słone ceny bez szemra­
nia, byle tylko dostąpić tego szczęś­
cia, że leczymy się zagranicą.

Magiczne słowo: zagranica! Ten 
sam tandetny szalik, jakiego byśmy w 
kraju nietylko nie kupili, ale tembar-

narodów“ naz- 
i ileż w tem

obecnie niewia-

szukania oparcia politycznego u obcj ch 
— triumfował na długo przed osta­
tecznym upadkiem Polski jako pań­
stwa i do upadku tego walnie się 
przyczynił.. „Papugą 
wał Polskę Słowacki 
gorzkiej prawdy!

Zdawałoby się, że 
ra i małość nie powinny mieć dostę­
pu do naszego życia Własną krwią 
oswobodziliśmy Ojczyznę, własnym wy­
siłkiem odbudowaliśmy pod wodzą Jó­
zefa Piłsudskiego naszą państwowość, 
całą naszę egzystencję. To, że się z 
nami dziś w świecie liczą,

dziej nie włożyli, jeżeli zostanie nam 
przywieziony z zagranicy, gdzie na­
wiasem mówiąc, został kupiony na wy­
przedaży, jeżeli nie na taigu, nabiera 
dla nas specjalnej ceny i specjalnej 
wartości. Będziemy go z dumą obno­
sić i pokazywać zgrzytającym z zaz­
drości przyjaciółkom jako ostatni krzyk 
mody, jako nowość z zagranicy .

Doniedawna jeszcze byli ludzie, 
którzy chełpili się, że skończyli — 
dajmy na to — politechnikę w ja- 
kiemś małern prowincjonalnem fran- 
cuskiem mieście i wynosili się z tego 
powodu nad tymi, co ukończyli poli­
technikę warszawską, bezporównania 
wyżej od tamtych stojącą.

W naszem poczuciu niższości po­
suwamy się niekiedy tak daleko, że 

sami odmawiamy sobie tych zdobyczy, 
tych zasług, które nam się słusznie 
i sprawiedliwie poprostu należą. Włas­
ne zwycięstwa nad wrogiem lubimy 
przypisywać rzekomej pomocy z za­
granicy, byle tylko nie przyznać się, 
że to własna, niepodzielna zasługa 
polskiego żołnierza i Wodza. Słyszy­
my często, że wielka zapora na rzece 
Sole w Porąbce — to polski Dnie- 
prostroj, bo to porównanie dopiero 
robi na nas wrażenie, jako coś potęż­
nego, wielkiego, wartego uwagi — 
same cyfry i dane nam nie wystar­
czają. Bo wszystko, co polskie trak­
tuje się u nas z lekceważeniem, ba­
gatelizuje się poprostu. Zagranica — 
ta nam imponuje.
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tylko sobie. Nie mamy więc powodów 
nietylko do wątpienia w swe siły, czy 
poczuwania się do niższej kategorji 
wśród państw, ale wprost przeciwnie 
— mamy na silnej podstawie oparte, 
całkowicie uzasadnione prawo do du­
my, do poczucia własnej siły i tę­
żyzny.

Spójrzmy jednak, jak w rzeczy­
wistości rzecz ta wygląda...

Kompleks niższości mocno zapuś­
cił swe znieprawiające korzenie w na­
sze umysły, w nasze serca. Objawia 
się to na każdym kroku w napozór 
nic nie znaczących drobiazgach, w bła­
hostkach, które jednak po wnikli wszem 
wmyśleniu się, jakże bolesnej i upo­
karzającej nabierają wymowy! Przy­
kłady mnożą się...

Jest wiele osób, które zdecydować 
do kupna takiego czy innego wyrobu 
może sprzedawca jedynie, zapewniając, 
że artykuł ten jest pochodzenia za­
granicznego. Magiczne słowo.- materjał 
angielski, perfumy francuskie, model 
wiedeński... otwierają portmonetki i 
portfele, pomimo, że towary rodzimej 
produkcji nietylko w niczem nie ustę­
pują obecnie zagranicznym, ale są 
wiele tańsze, a w dodatku zwykły in­
stynkt samoobrony winien podsuwać 
nam, że jeżeli chcemy poprawy na­
szej sytuacji gospodarczej — a chyba 
każdy jej pragnie —

winniśmy popierać polski 
przemysł, polską wytwór­

czość.
Dochodzi do tego, że dobroć pol­

skiego towaru reklamuje się w ten 
sposób, że porównuje się ten towar 
z wyrobem zagranicznem. I tak cien­
kie pończochy jedwabne produkcji kra­
jowej opatrzone są etykietą: polskie 
Kaysery, wełniane kostjumy kąpielowe 
to polskie Jentzeny i tp.

Nie wystarcza nam, że X. czy Y. 
jest dobrym aktorem, że ma ładną 
prezencję... Naprawdę zainteresujemy 
się nim wtedy, gdy przeczytamy, lub

zawdzięczamy

się, że to przecież „polski

Gen. Mi
Podczas pobytu 

w Krakowie, Szef 
Sztabu Generalne­
go i wiceprzewod­
niczący Najwyż­
szej Rady Wojen­
nej, gen. Maurycy 
Gamelin złożył na 
trumnie Marszał­
ka Józefa Piłsud­
skiego w krypcie 
św. Leonarda na 
Wawelu, wieniec, 
oraz przez sku­
pione milczenie 
oddał hołd Nie­
śmiertelnej Pamię­
ci Wodza Narodu 
Polskiego.

Na zdjęciu na- 
szem moment skła­
dania wieńca przez 
gen, Gamelin u 
trumny Marszałka 
Piłsudskiego. Obok 
stoją: gen. Stachie- 
wicz, szef Sztabu 
Głównego, gen. 
Wieniawa Długo­
sze wski, wicewoj. 
Małaszyński, Prez. 
Kaplicki, gen.d‘Ar- 
bonneau i inni.

I
I

Festival filmowy w Krynicy
Do Krynicy przybył w tych dniach 

p. Sender, znany w zagranicznych sfe­
rach filmowych organizator imprez 
artystycznych. Celem wizyty p. Sen- 
dera jest zbadanie istniejących w Kry­
nicy warunków do zorganizowania sze­
regu atrakcyjnych imprez jeszcze w 
bieżącym sezonie M. in stara się on 
nawiązać kontakt z szeregiem wiel­
kich wytwórni filmowych, które nade­
słałyby do Krynicy swoje reprezenta­
cyjne przeboje filmowe do wyświetle­
nia ich w ramach kilkudniowego Fes- 
tivalu Filmowego, na wzór Biennale

i

lub zeszłorocznego pokazu filmowego 
w Brukseli.

Nie jest wykluczonem, że uda się 
p. Senderowi połączyć festival filmo­
wy w Krynicy z przyjazdem tam kil­
ku znanych gwiazd zagranicznych.

O ile pertraktacje p. Sendera w 
sprawie Festivalu Filmowego osiągną 
pomyślny skutek, Krynica będzie pierw- 
szem zdrojowiskiem w Polsce idącem 
po linji nowoczesnej propagandy swo­
ich wybitnych zalet klimatyczno-zdro- 
jowych dzięki zorganizowaniu na swoim 
terenie imprezy o zasięgu międzynaro­
dowym.

Kto chce wygrać 
100 złotych ?

Wydział Literacki Polskiego Rad- 
ja pragnąc zorjentować się, które słu­
chowiska-ostatniego sezonu miały naj­
większe powodzenie u słuchaczy, ogła­
sza plebiscyt. Każdy abonent ma pra­
wo nadesłać trzy tytuły słuchowisk 
nadanych od 1 września 1935 roku 
do 1 czerwca 1936 r., które uznaje 

fc za najcenniejsze lub najciekawsze.
Kolejność, w jakiej tytuły będą 

podane — nie meże być przypadko­
wa. Na czele należy postawić słucho­
wisko, które uważa się za najlepsze, 
potem to, któremu się wyznacza dru- 

I gie miejsce, wreszcie na końcu trze- 
; cie co do wartości, uwzględniając 

wszędzie nazwiska autorów. Opinje 
należy treściwie umotywować.

Odpowiedź plebiscytowa pokrywa­
jąca się z wynikiem plebiscytu, lub 
najbardziej do niego zbliżona i najcie- 
kawiej umotywowana, nagrodzona bę­
dzie sumą 100 zł. Autor odpowiedzi 
będzie miał pozatem prawo wystąpić 
przed mikrofonem Polskiego Radja.
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Uzdrowiska wystąpiły okazale i efektownie na Wystawie 
Turystyezno-Uzdrowiskowej w Krakowie

W gmachu Akademji Górniczej w 
Krakowie, mieszczącej obecnie Wysta­
wę Turystyczno - Uzdrowiskową, całe 
pierwsze piętro zajęły uzdrowiska. Po­
kazały one przy pomocy szeregu ar­
tystycznych fotografji, barwnych afi­
szów, makietek i wreszcie próbek swo­
ich produktów leczniczych — cały 
swój dorobek obecny. A jest w czem 
wybierać. Każde zdrojowisko postarało 
się już zawczasu o to, aby stoisko 
jego wypadło efektownie, a zarazem 
propagandowo i informacyjnie. Po zwie­
dzeniu stoisk uzdrowiskowych każdy 
obywatel zorjentuje się doskonale, któ­
re zdrojowisko posiada solanki i jakie, 
które ma najlepsze borowiny lub hy- 
dropatyczne i lecznicze urządzenia, a 
wreszcie, jak w chwili obecnej wyglą­
dają nasze uzdrowiska.

Wystawa bowiem doskonale obra­
zuje na setkach zdjęć fotograficznych 
jak prezentują się nasze gmachy no­
woczesnych łazienek mineralnych, jak 
wyglądają wzorowe pijalnie, wszelkie­
go rodzaju urządzenia lecznicze, a 
wreszcie chluba naszych większych 
uzdrowisk — baseny z wodą mine­
ralną

Jest w czem wybierać.
Od wejścia rzuca się przedewszyst- 

kiem w oczy stoisko Związku Uzdro­
wisk Polskich. Eksponaty zostały o- 
pracowane planowo i obejmują one 
przedewszystkiem zagadnienia zdrojow- 
nictwa naszego jako całości, bez wy­
różnienia poszczególnych miejscowości. 
Ozdobą stoiska jest barwna mapa sie­
ci zdrojowisk, stacji klimatycznych i 
kąpielisk nadmorskich, doskonale obra­
zująca ich rozmieszczenie na terenie 
Rzeczypospolitej Polskiej. Uzupełnie­
niem jej są dwie plansze, składające 
się każda z 12 powiększeń fotogra­
ficznych, przedstawiających jedna u- 
rządzenia lecznicze wewnątrz budyn­
ków zakładowych, a druga wygląd 
zewnętrzny tych budynków, basenów 
i td. Barwną plamą odbija śliczny 
propagandowy afisz Związku Uzdro­
wisk Polskich, wykonany specjalnie z 
okazji Wystawy. Specjalna gablotka 
szafkowa zawiera dorobek Związku na 
polu literatury specjalnej uzdrowisko­
wej. Bibljoteka Związku aczkolwiek 

dopiero zapoczątkowana, ze względu 
na ciężkie warunki ekonomiczne mu- 
siała obecnie zostać ograniczona do 
skromnej ilości wydawnictw, ale świad­
czących o planowej pracy wydawni­
czej Związku.

Dwa korytarze i kilkanaście pokoi 
biegnących na lewo i na prawo od 
stoiska Związku Uzdrowisk Polskich 
zajęły eksponaty 30 poszczególnych 
uzdrowisk. W szczególności zdrojo­
wiska Wysowa. Horyniec, Jaworze, 
Ojców, Niemirów, Krynica, Ustroń, 
Kazimierz, Lubień Wielki, Gdynia, Za­
leszczyki, Jaremcze, Zakopane, Wisła, 
Rabka, Szczawnica, Truskawiec i Iwo­
nicz zaprezentowały na wystawie swo­
je wody mineralne, próbki produktów 
leczniczych (muły, borowiny, sole), o- 

Imponująca rewja folkloru górskiego 
w Sanoku

W czasie Zjazdu Górskiego w Sa- uroczystości. Mianowicie wicemin. Ko- 
noku przewinęły się przed oczyma ty- munikacji inż Bobkowski przekazał 
sięcznych widzów barwne grupy Judo- pow. leskiemu piękny dar Ministerstwa

Na zdjęciu „grupa ludowa krośnieńska" w czasie defilady na Zjeżdzie.

dowe z poszczególnych naszych reg- 
jónów górskich, prezentując w swych 
orginalnych strojach przebogatą tra­
dycję naszego ludu.

Pozatem uczestnicy Zjazdu byli 
świadkami jeszcze jednej pięknej uro- 

raz artystycznie wykonane zdjęcia fo­
tograficzne budynków zakładowych, 
łazienek, basenów, wewnętrznych u- 
rządzeń leczniczych, fragmentów par­
ków i td. wszystkie jednakowego for­
matu, ujęte w ramy, biegnące w for­
mie szlaku wzdłuż ścian. Uzupełnie­
niem wymienionych eksponatów są 
jeszcze plastycznie wykonane wykresy 
frekwencji, ilości wydawanych zabie­
gów leczniczych i td.

Zainteresowanie wzbudziły w sto­
iskach zdrojowisk plastyczne modele 
i artystyczne makiety. I tak Nałęczów 
wystawił oprócz fotografji, próbek 
produktów leczniczych i barwnych a- 
fiszów, gipsową plastyczną mapę Za­
kładu Leczniczego, Solec oprócz wy­
żej wymienionych eksponatów wysta­

Komunikacji i Ligi Drogowej: walec 
motorowy wartości 23.000 zł., jako 
nagrodę za usilną pracę nad budową i 
utrzymaniem dróg w powiecie. Miesz­
kańcy powiatu entuzjastycznie wyrazili 
swą wdzięczność ofiarodawcom. 

wił plastyczny model łazienek, Otwock 
ozdobił swoje stoisko barwną dużą 
dioramą ścienną, Zakład dr. Tarnaw­
skiego w Kosowie wystawił m. in. 
eksponatami model kąpieli słonecznych 
branych w szklanej kamerze, dla zwięk­
szenia siły promieni słanecznych, Kry­
nica, oprócz wyszczególnionych po­
przednio eksponatów wystawiła model 
plastyczny łazienek i model muszli dla 
orkiestry w parku.

Na specjalne wyróżnienie zasługu­
ją stoiska Ciechocinka, Truskawca, 
Zakopanego i Iwonicza, dzięki wyjąt­
kowo efektownie zestawionym ekspo­
natom.

Dekorację stoisk stanowią liczne 
kwiaty, a w większych stoiskach usta­
wiono krzesła i stoliki. Uzupełnieniem 
wyżej wymienionych eksponatów są 
liczne barwne ulotki i broszury posz­
czególnych uzdrowisk, stanowiące ma- 
terjał informacyjny i propagandowy, 
bezpłatnie rozdany.

—0-

Co przyniesie nowy rok 
szkolny ?

Wobec bliskiego już terminu roz­
poczęcia zajęć w szkolnictwie średnim 
i powszechnym, minister W. R. i O. P. 
wydał szereg zarządzeń, dotyczących 
zmian w 1936|37 roku szkolnym.

Termin rozpoczęcia zajęć w szkol­
nictwie średnim i powszechnym usta­
lono na dzień 4 września. W dniu 
poprzedzającym początek zajęć szkol­
nych w świątyniach wszystkich wyznań 
odbędą się nabożeństwa na intencję 
nowego roku szkolnego.

Wobec wprowadzenia w życie od 
1 września nowej pisowni minister po­
lecił, by w szkołach ogólnokształcą­
cych i zawodowych, oraz wieczorowych 
dla dorosłych wprowadzano nową or- 
tografję stopniowo i aby tolerancyjnie 
ustosunkowano się do błędów, popeł­
nianych przez uczniów.

W nadchodzącym roku szkolnym 
nastąpią w szkołach powszechnych po­
ważne zmiany w programie nauczania, 
będące w związku z przeprowadzeniem 
reformy szkolnictwa.

Prosimy o wyrównanie 
prenumeraty za lll-ci kwartał

W dniu 15 sierpnia 1936 r. otwarta 
została w Krakowie, w gmachu Aka­
demji Górniczej, I. Wystawa Turys- 
tyczno-Uzdrowiskowa i Letniskowa, 
zorganizowana przez Wydział Turysty­
ki Ministerstwa Komunikacji, Ligę Po­
pierania Turystyki, Polski Związek Tu­
rystyczny, Izbę Przemysłowo-Handlo­
wą, Izbę Rolniczą i Izbę Rzemieślniczą 
w Krakowie, Związek Uzdrowisk i 
Związek Powiatów R. P.

Wystawa obejmuje trzy zasadnicze 
działy: 1) turystyki, 2) uzdrowiskowy 
i 3) letniskowy i przemysłu ludowego.

Najbogatszym i najciekawszym pod 
każdym względem jest dział trzeci, po­
święcony letniskom i przemysłowi lu­
dowemu, a zorganizowany przez Zwią­
zek Powiatów przy wspoółudziale wy­
działów powiatowych i zarządów gmin, 
oraz odnośnie przemysłu ludowego na 
terenie województwa, krakowskiego przez 
Krakowską Izbę Rolniczą. Eksponaty 
rozmieszcza: e zostały według powia­
tów, w rezultacie czego otrzymujemy 

pełny obraz stanu i możliwości ruchu 
letniskowego oraz rozmiaru i kierun­
ków przemysłu i sztuki ludowej dla 
każdego powiatu oddzielnie.

W ten sposób zostały opracowane 
następujące powiaty Polski: Biała (Krak.), 
Żywiec, Nowy Targ, Wadowice, Tar­
nów, Chrzanów, Myślenice, Kraków, 
Limanowa, Nowy Sącz, Gorlice, Jasło, 
Kielce, Olkusz, Lesko, Nadworna, Ko­
łomyja. Kosów, Stryj, Dolina, Tarno­
pol, Żydaczów, Dolina Dniestru, Krze­
mieniec, Nowogródek, Swięciany, Bras- 
ław, Kartuzy, Wejherowo.

Dla każdego powiatu opracowane 
zostały przez. Związek Powiatów barw­
ne mapy miejscowości letniskowych po­
wiatu. Mapy uzupełnione zostały zdję­
ciami najpiękniejszych objektów oraz 
danemi, dotyczącemi pracy samorządu 
nad podniesieniem ruchu letniskowego 
na terenie powiatu (budownictwo) Sze­
reg powiatów wystawiło jako rzecz w 
naszych warunkach najzupełniej nową, 
pięknie oprawne tomy, zawierające wy­

kazy miejscowości i pomieszczeń letnis­
kowych, ze szczegółowemi opisami, 
według wzorów opracowanych przez 
Związek Powiatów. Charakter i roz­
miary przemysłu ludowego i sztuki lu­
dowej w opracowaniu Izby Rolniczej 
Krakowskiej i częściowo Związku Po­
wiatów dla terenu Woj. Krakowskiego, 
dla pozostałych terenów Polski tylko 
przez Związek Powiatów R. P. zostały 
przedstawione przedewszystkiem w for­
mie odnośnych wyrobów oraz tablic 
ilustrujących nasilenie poszczególnych 
gałęzi przemysłu ludowego. Należy pod­
kreślić, że mimo iż znaczna ilość po­
wiatów reprezentowanych na Wystawie 
znajduje się na terenie jednego woje­
wództwa (krakowskiego), każdy powiat 
posiada swój własny wyraz w przemyś­
le i w sztuce ludowej (tkaniny, cerami­
ka, garncarstwo, koszykarstwo, stroje 
ludowe, koronki i hafty, malarstwo i 
rzeźba), różniący go mocno od innych 
powiatów tego samego rejonu.

Związek Powiatów jako taki posia­
da dwa obszerne stoiska. W jednem o- 
pracowane zostały w formie 4 map nie­
które zagadnienia letniskowe jak roz­
mieszczenie, tendencja i pojemność let­
nisk w Polsce, wykaz Komisyj letnis- 
kowo-turystycznych powiatowych, gmin­

nych i gromadzkich oraz klasyfikacji 
miejscowości na uzdrowiska, letniska 
i wsie letniskowe. Opracowania te po 
raz pierwszy wykonane posiadają zna­
czenie zarówno naukowe jak i propa­
gandowe. W tern samem stoisku za­
mieszczono szereg obrazków poglądowo 
instruujących ludność wiejską w zakre­
sie urządzenia wsi i pomieszczeń let­
niskowych oraz stosunku do letników. 
Obrazki te są projektami ilustracyj do 
popularnych wydawnictw, które będą 
podejmowane przez Związki samorządo­
we dla rozpowszechnienia wśród lud­
ności wiejskiej.

W osobnem stoisku Związku Powia­
tów zamieszczono 10 wzorowych pla­
nów włościańskich domów letnisko­
wych, świeżo opracowanych dla Związ­
ku Powiatów wraz z modelami i per­
spektywami oraz plany wzorowych u- 
rządzeń sanitarnych (gnojownie, stud­
nie, ustępy i t. p.).

W całości otrzymujemy obraz olbrzy­
miego bogactwa naszego kraju oraz 
próby organizowania przez samorząd 
ekspoatacji tego bogactwa w zakresie 
ruchu letniskowego, którego rozwój mo­
że się stać szczególnie w niektórych 
okręgach Polski, podstawą dobrobytu 
całej ludności; a ludności wiejskiej w 
pierwszym rzędzie.
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Święto Żołnierza w powiecie 
nowotarskim

Podobnie jak w całej Polsce, od- sunkowanie się duchowieństwa z miejs- 
były się również na terenie powiatu cowym proboszczem ks. kanonikiem,

Posiedzenie Rady Gminnej wNawojowej
nowotarskiego z racji zwycięstwa w 
roku 1920 podniosłe uroczystości z 
udziałem wojska, organizacyj społecz- 
no-oświatowyćh, organizacyj wojsko­
wych i związków oraz licznych zastę­
pów społeczeństwa podhalańskiego.

W Nowym Targu zorganizował u- 
roczystości Komitet Obywatelski. Ob­
chód rozpoczął się odebraniem rapor­
tu przez Komendanta Garnizonu mjr. 
Kulejowskiego oddziałów KPW., PPW., 
PW., Ochotniczej Druż. Rob., Związku 
Legjonistów, Podofic. Rez, Rezerwis­
tów, Ochotniczej Straży Poż. z or­
kiestrą i Związku Żydów Uczestników 
Walk o Niepodległość. Po nabożeń­
stwie uczestnicy uroczystości udali się 
na rynek, gdzie wygłosił przemówie­
nie por. s. s. Bogdanowicz Aleksander. 
Mniejsza liczebność podczas uroczys­
tości tłumaczy się okolicznością, że 
obchody przerzucone zostały na inne 
ośrodki powiatu jak Ludźmierz, Łap­
sze Niżne, Czarny Dunajec i Zubrzy­
ca Górna

W Ludźmierzu uroczystość zbiegła 
się z odpustem ku czci Matki Boskiej 
Ludźmierskiej, która jest Patronką 1 
psp., gromadząc olbrzymie masy włoś- 
ciaństwa z całego Podhala. W uro­
czystości wziął udział 1 psp., który 
prowadziła doborowa orkiestra Związ­
ku Strzeleckiego z Nowego Targu. Po 
nabożeństwie odbyła się defilada, któ­
rą odebrał D-ca Piech. Dy w. 21 DP. 
pułk. Wir-Konas wraz ze starostą 
pow. M. Głutem.

W Czarnym Dunajcu i Zubrzycy 
Górnej w uroczystości wzięło udział 
wojsko i skoncentrowane oddziały ZS. 
Również w innych ośrodkach powiatu 
urządzono uroczystości we własnym 
zakresie.

W Łapszach Niżnych — contrum 
Spiszą urządzono obchód rocznicy z 
inicjatywy Powiatowego Prezesa i Ko­
mendanta Powiatu Z. S. przy wydat- 
nem poparciu pułk. Wir-Konasa i Sta­
rosty Powiatowego oraz miejscowego 
Komitetu w osobach: pp. inż. Bobile- 
wiczowej, Czerniawskiej, Haberowej, 
Wiśmierskiej, Stankówny, Harasimo- 
wiczównej, wójta Pojedyńca, sołtysa 
Sperki, sekr. Korcza, kom. post, przód. 
Kasprzyckiego, Wyrostkowej, Stanka 
Józefa i Stanka Dominika, Kowalczy­
ka Fr. i Parówny.

Uroczystość „Święta Żołnierza“ 
połączyła się z 16-letnią rocznicą przy­
łączenia Spiszą i Orawy do Polski 
oraz uroczystością kościelną. Obchód 
rozpoczęto pobudką miejscowej or­
kiestry i raportem kompanji 1 psp., 
skoncentrowanej kompanji ŻS. i ochot­
niczych straży pożarnych. Do żołnie­
rzy przemówił mjr. Osmolą. Po mszy 
polowej podniosłe przemówienie wy­
głosił prezes Pow. Żarz. Z. S. insp. 
Str. Gran. Mamczyński Juljan. Ofic­
jalna uroczystość zakończona została 
defiladą, w czasie której przygrywała 
orkiestra ZS. Łapsze Wyżne. Należy 
podkreślić doskonałą formę kompanji 
Związku Strzeleckiego z Oddziałem 
nowotarskim na przodzie. Defiladzie 
przyglądało się licznie zgromadzone 
włościaństwo ze Spiszą a nawet i 
Czechosłowacji.

W czasie przerwy południowej od­
był się obiad żołnierski. Po południu 
festyn połączony ze zabawą ludową 
na dochód wykończenia Domu Ludo­
wego w Łapszach Niżnych, pierwsze­
go ośrodka kulturalnego na Spiszu, 
którego budowę rozpoczął wielki dzia­
łacz spisko-orawski śp. inip. Wendelin 
Haber — wierny syn Łapsz Niżnych. 
Na uwagę zasługuje przychylne usto- 

które przyczyniło się do uświetnienia 
tak wielkiej uroczystości.

Z ramienia Powiatowego Zarządu 
ZS. i Powiatowej Komendy ZS. na 
powyższą uroczystość przybyli: Prezes 
Pow. Zarządu ZS. insp. str. gran. 
Mamczyński, Komendant Pow. ZS. 
por. s. s. Szafarski Adam i Pow. ref. 
prop. i pras. red. Faron. Święto bra­
tania się Armji ze Społeczeństwem w 
myśl wskazań Naczelnego Wodza wy- 
padło na terenie powiatu nowotars­
kiego imponująco.

Nowa partia 
rządowa

Od dłuższego już czasu odbywają 
się gorączkowe prace nad ustaleniem 
programu i form organizacyjnych no­
wej partii rządowej. Kieruje nimi płk. 
Koc. Ideologia tego nowego stronnic­
twa, jego hasła polityczne, społeczne 
i gospodarcze podobno zostaną ujaw­
nione z początkiem września. Na ra­
zie zarówno jego nazwa, jak i zamie­
rzenia są trzymane w ścisłej tajemni­
cy. Mówią tylko, że ta przyszła partia 
rządowa nie będzie zbytnio zależna 
od władz administracyjnych, że będzie 
się opierać na zasadach demokratycz­
nych i będzie się dzielić na rozmaite 
ugrupowania, np. rolnicze, przemysło­
we i tp. Podobno też ma ona prze­
prowadzić reformę obecnej ordynacji 
do ciał ustawodawczych. Ile w tych 
domysłach prawdy, wkrótce się do­
wiemy.

Zniesienie pociągu 
motorowego

Od kilkunastu dni przestał kurso­
wać na linji Krynica —Kraków pociąg 
motorowy torpeda. Zniesienie tego po­
ciągu uzasadnione zostało brakiem pod­
różnych, korzystających z tego dosko­
nałego i szybkiego środka lokomocji. 
Małą frekwencję podróżnych w po­
ciągu motorowym tłómaczyć sobie 
można tylko zbyt wygórowaną opłatą 
za przejazd. Obniżenie ceny biletów 
napewno wzmogłoby frekwencję, a na­
wet przyczyniło się do rentowności 
tego rodzaju pociągu motorowego, tak 
bardzo potrzebnego Krynicy, jako wiel­
kiemu europejskiemu zdrojowisku, od­
dalonemu trochę od wielkich centrów 
w kraju.

Uruchomienie komuniikacji au­
tobusowej N. Sącz - Krynica

Na przestrzeni Nowy Sącz — Kry­
nica uruchomioną została komunikacja 
autobusowa, przerwana po spaleniu się 
6 autobusów w Zakopanem. Według 
obowiązującego obecnie rozkładu jazdy 
autobusy P. K. P. kursujące na tym 
szlaku odchodzą codziennie z Nowego 
Sącza o godz. 6 30, 10'48, 16’12 i 
21'37. Z Krynicy zaś wracają o godz. 
6’10, 810, 13’36 i 19-ej.

OD REDAKCJI.
Wszelką korespondencję tak do 

Redakcji jak i Administracji „Głosu 
Podhala“ prosimy kierować na 
adres: „Redakcja i Administracja 
„Głosu Podhala“ w Nowym Są­
czu skrytka pocztowa 168“.

W dniu 22 sierpnia br. odbyło 
się posiedzenie Rady Gminnej Gminy 
Nawojowa, na którem jednogłośnie 
zostało przyjęte i zatwierdzone Spra-

Dochody zwyczajne zł
Dochody nadzwyczajne zł

Razem dochody
Wydatki zwyczajne 
Wydatki nadzwyczajne

Razem wydatki
Nadwyżka budżetowa

wydatki nadzwyczajne złożyło się:
1) Urządzenie biura, poczekalni, kupno 

maszyny do pisania i t p. w związku 
z organizacją urzędu

2) Rozpoczęcie budowy szkoły w Nawojowej
3) Na dokończenie budowy szkoły w Ma­

dejowej
4) Na dokończenie budowy szkoły Porę­

bie Małej
Razem wydatki nadzwyczajne

Zarząd Gminy zrealizował budżet b. gminach jednostkowych w wyso- 
dochodach i wydatkach w 100-pro- kości zł 917.63.

centach, nadto pokrył część długu po —O—

Na

wozdanie Zarządu z wykonania bud­
żetu w r. 1935,36.

Sprawozdanie to cyfrowo przed­
stawia się następująco:
13.042.12
6.000.00

zł 19.042.12
zł 10 940.41
zł 8.075 57

zł 19.015.98
zł 26.14

zł 2.375.07
zł 3 882 45

zł 1.212.10

zł 605.94
zł 8.075.57

w

NIKA
KALENDARZYK

31 P. Rajmunda
1 W. Idziego, Bronisławy
2 Ś. Stefana
3 C. Szymona Słupnika,
4 f P. Rozalji
5 S. Wawrzyńca
6 N. Zacharjasza

-0-
O Sądeczanach na Zjeździe 

Górskim w Sanoku napisał barwny 
feljeton p. Mieczysław Szurmiak, znany 
literat, kierownik grupy regjonalnej 
sądeckiej na Zjeździe Górskim w Sa­
noku. Feljeton ten ukaże się w następ­
nym numerze. W związku z tern nale­
ży wspomnieć, że znakomity powieścio- 
pisarz Jan Wiktor, zamieścił obszerny 
artykuł w Ilustrowanym Kurjerza Co­
dziennym Nr. 238 z dnia 27 sierpnia 
1936 r. o Zjeździe w Sanoku. W arty­
kule tym wspomina także między in­
nymi o tańcu zbójnickim odtańczonym 
przez górali z Łącka z grupy sądeckiej. 
Taniec ten mimo sprzecznych zdań 
znawców i nieznawców uznany był za 
mistrzowski.

Echa Zjazdu Górskiego w Sa­
noku. W związku ze Zjazdem Górs­
kim, jaki w sierpniu br. odbył się w 
Sanoku, Komitet Główny Święta Gór 
wespół z Ligą Popierania Turystyki u- 
rządza w miesiącach jesiennych bieżą­
cego roku wycieczkę po Polsce, w któ­
rej wezmą udział wszystkie grupy reg- 
jonalne biorące udział w tegorocznym 
Zjeździe Górskim w Sanoku. Wycieczka 
odbędzie się dla grup regjonalnych bez­
płatnie. Wśród innych grup weźmie 
również udział w tej wycieczce grupa 
sądecka. Będzie to druga tego rodzaju 
wycieczka krajoznawcza, gdyż, jak wia­
domo, tamtego roku po Święcie Gór w 
Zakopanem odbyła się podobna wy­
cieczka grup regjonalnych po Polsce.

Brukowanie placu im. gen. Dą­
browskiego odbywa się już od dwuch 
tygodni. Prace postępują szybko na­
przód. Nareszcie, dzięki trosce Zarządu 
miasta i subwencji Funduszu Pracy 
plac ten zostanie przyprowadzony do 
należytego porządku.

Ogień niszczy garderobę. W u- 
biegłym tygodniu spaliła się p. A. Hu- 
etowi z N. Sącza cała garderoba wraz 
z pościelą. Ogień powstał wskutek za­
palenia się benzyny przy nalewaniu jej 
do prymusa. Ogólna strata wynosi o- 
koło 1200 zł

Roboty kanalizacyjne. Zarząd 

Miasta rozpoczął budowę kanału od uli­
cy Jagiellońskiej wzdłuż szkoły pow­
szechnej im. Konarskiego ku placowi 
im. gen. Dąbrowskiego. Równocześnie 
jesienią bieżącego roku, jak się infor­
mujemy, ma się rozpocząć budowa aleji 
im. prez. Mościckiego. Aleja ta będzie 
dalszym ciągiem aleji Batorego, której 
rozszerzenie i rozbudowa ma niebawem 
także nastąpić. Przez wybudowanie aleji 
Mościckiego, uzyska Nowy Sącz wspa­
niałą arterję miejską na wzór wielkich 
miast. Niewątpliwie przeniesie się cały 
ruch miasta w te strony, tembardziej, 
że rozszerzenie aleji Batorego i prez. 
Mościckiego spowoduje szybkie zabudo­
wanie obu tych arterji. Nowy Sącz u- 
podabnia się szybko do miast europej­
skich.

Elegancki zakład fryzjerski 
damsko-męski został w ubiegłym ty­
godniu otwarty przy ul. Narutowicza, 
w domu p. Janiny, naprzeciw Pralni 
Narodowej. W tym pierwszorzędnym 
Zakładzie pracują b. współpracownicy 
zakładu fryzjerskiego M. Kołodzieja w 
N. Sączu, Kazia i Florjan. Zakład wy­
konuje wszelkie prace wchodzące w za­
kres fryzjerstwa męskiego i damskiego, 
solidnie i po cenach przystępnych. — 
Właścicielen Zakładu jest p. FLORJAN 
OSLAWSKI.

Cyrk Francesko odjechał. Cyrk 
Francesco, który w N. Sączu bawił kil­
ka dni, odjechał we czwartek 27 sierp­
nia. Podobno ma zawitać do naszego 
miasta inny cyrk p. n. Korona.

Dwie pary nowych pociągów 
na dobę mają być uruchomione w związ­
ku ze wzmożonym ruchem osobowym 
z okazji końca sezonu letniego w zdro­
jowiskach i rozpoczęcia nowego roku 
szkolnego.

Hojny dar prezydenta m. No­
wego Sącża na odnowienie Zamku 
Królewskiego. Prezydent miasta Nowe­
go Sącza Mgr. Stanisław Nowakowski 
ofiarował całe swoje lipcowe pobory 
na odrestaurowanie Zamku Królewskie­
go w N. Sączu. Dar ten zasługuje na­
prawdę na uznanie i sądzić należy, że 
znajdzie naśladowców. Kto więc na­
stępny?

Upiększenie Zamku Królewskie­
go. Od kilku ■astu dni toczą się prace 
około odnowienia Zamku. Równocześnie 
upiększa się wjazd do Zamku od stro­
ny ul. Ks. Piotra Skargi. Wjazd ten 
zostanie estetycznie obmurowany i u- 
piększony dużym skwerem. Również 
wewnątrz Zamku dokonuje się wiele 
prac renowacyjnych, jak dawanie stro­
pów, podłóg i t. d.
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Kontrola subwencyj, udziela­
nych ną cele społeczne. W związ­
ku z ogólnemi wytycznemi oszczędnoś- 
ciowemi rządu i nadzorem nad subwenc­
jami, udzielanemi przez państwo roz­
maitym instytucjom, wydano doniosłe 
zarządzenie, dotyczące kontroli sposobu 
wydatkowania subwencyj. Ministerstwo 
spraw wewnętrznych zleciło wojewo­
dom, by przeprowadzono inspekcję 
wszystkich organizacyj społecznych, ko­
rzystających z subwencyj i zasiłków 
państwowych. Inspekcje te odbywać się 
będą conajmniej jeden raz do roku, 
przyczem zwracana ma być uwaga, czy 
przyznawane stowarzyszeniom kwoty 
były zużytkowane zgodnie z ich przez­
naczeniem.

Kronika nowotarska
Osobiste. P. Starosta powiatowy 

Marjan Glut rozpoczął z dniem 17-go 
sierpnia br. 4-tygodniowy urlop wypo­
czynkowy. Zastępstwo objął Z-ca sta­
rosty Dr. Tobiczyk Włodzimierz.

Zawody sportowe w Kościelis­
ku po w. Nowy Targ. Powiatowa Ko­
menda P. W. i W. F. w Nowym Tar­
gu przy współudziale Komitetu organi­
zacyjnego gminy Kościelisko organizu­
je w dniu 30 VIII. br, zawody sporto­
we dla młodzieży wiejskiej od 16 lat 
wzwyż z następującym programem: 
godz. 8’45 zbiórka i raport zawodników 
na placu przed kościołem. Strój góral­
ski, godz. 9 odmarsz do kościoła na 
nabożeństwo, godz. 10 zbiórka zawod­
ników w strojach sportowych— raport 
i defilada, godz. 10,15 zawody lekkoat­
letyczne, godz. 14—15.30 obiad, godz. 
16 rozdanie nagród.

Z życia Związku Strzeleckiego 
w powiecie nowotarskim 

Krościenko nID.
W ostatnim okresie urządził tut. Od­

dział ZS. wycieczkę łodziami po Du­
najcu z Czorsztyna do Krościenka. Wy- 
cieczkr wywarła na uczestnikach do­
datnie wrażenie.
Niedzica.

W dniu 9 VIII. br. z inicjatywy 
Komendanta Oddziału ZS. ob. st. str. 
Kulasińskiego urządzony został festyn, 
z którego dochód przeznaczono na cele 
organizacyjne miejscowego oddziału.
Jurgów.

Zarząd tut. Oddziału ZS. urządził w 
Jurgowie w lasku nad Białką festyn 
strzelecki, połączony z różnemi niespo­
dziankami regjonalnemi, na który o- 
prócz ludności miejscowej przybyli rów­
nież goście letnicy z Bukowiny i Bial- 
ki. Wieczorem odbyła się w sali ob. 
prezesa Maciczaka zabawa taneczna, w 
której wzięło udział kilku miejscowych 
letników, przyglądając się z zachwy­
tem tańcom spiskim. Czysty dochód z 
festynu i zabawy przeznaczono na cele 
organizacyjne tut. oddziału ŻS. f.p.

Oświadczenie
W dniu 21 VIII. br. będąc w nie­

trzeźwym stanie, zachowałem się w 
sposób nieprzyzwoity wobec pana In­
żyniera Maksymiljana Geislera w cza­
sie jego inspekcji roboty przezemnie 
bez konsensu przy drodze państwowej 
w Chełmcu prowadzonej.

Swojego zachowania się mocno ża­
łuję i Pana Inżyniera o przebaczenie 
upraszam. Jako dowód expiacji wpła­
cam do Redakcji Głosu Podhala kwotę 
50 zł na Fundusz Obrony Narodowej.

Nowy Sącz, dnia 21 VIII. 1936 r.
ANDRZEJ MIKULSKI 

majster murarski

OBWIESZCZENIE LICYTACYJ
II. |Km. 1253)36. Komornik Sądu 

Grodzkiego w Nowym Sączu rewiru II. 
Kazimierz Porzycki mający kancelarję 
w Nowym Sączu ul. Jagiellońska Nr. 
44 na podstawie art. 676 i 679 kpc. po- 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 
27 października 1936 r. o godz. 9.30 w 
Nowym Sączu odbędzie się sprzedaż w 
drodze publicznego przetargu należącej 
do dłużnika Jana Króla nieruchomości 
obj. lwh. 2435 ks. gr. gm. kat. Nowy 
Sącz położonej przy ul. Grottgera skła­
dającej się z pr. gr. Ik. 1034,31 o ob­
szarze 950 m2 wraz z domem murowa­
nym, dachówką krytym o 3-ch miesz­
kaniach i izbie i werandzie, z drewut­
nią, oficyną, studnią i ogrodzeniem.

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę zł 18900, cena zaś wywołania 
wynosi zł 14175.

Rękojmia wynosi zł 1890.
Rękojmię należy złożyć w gotowiźnie 

albo w takich papierach wartościowych 
bądź książeczkach wkładkowych insty- 
tueyj, w których wolno umieszczać fun­
dusze małoletnich, Papiery wartościowe 

* przyjęte będą w wartości trzech czwar­
tych części ceny giełdowej.

Przy licytacji będą zachowane usta­
wowe warunki licytacyjne, o ile dodat- 
kowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne.

Prawa osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przysądzenia włas­
ności na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, 
jeżeli osoby te przed rozpoczęciem prze­
targu nie złożą dowodu, że wniosły po­
wództwo o zwolnienie nieruchomości lub 
jej części od egzekuci i że uzyskały 
postanowienie właściweg sądu, nakazu­
jące zawieszenie egzekucji.

W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mości w dni powszednie od godz. 8 do 
18, akta zaś postępowania egzekucyjne­
go można przeglądać w sądzie grodzkim.

Również wzywa się wszystkie urzę­
dy, które to dotyczyć może do zgłosze­
nia zestawień podatków względnie in­
nych danin publicznych w terminie 
najpóźniej w dniu licytacji pod rygo­
rem utraty mogącego im służyć z usta­
wy pierwszeństwa zaspokojenia.

Komornik.

II. Km. 995|34. Komornik Sądu 
Grodzkiego w Nowym Sączu rewiru II. 
Kazimierz Porzycki mający kancelarję 
w Nowym Sączu ul. Jagiellońska Nr. 
44 na podstawie art. 676 i 679 kpc. po- 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 
27 października 1936 r. o godz. 9-ej w 
Nowym Sączu odbędzie się sprzedaż w 
drodze publicznego przetargu należącej 
do dłużnika Henocha Horna recte Brau­
na nieruchomość a) całej realności whl. 
684 położonej w Dąbrówce, składającej 
się z parć, grunt. 302|4 o obszarze 64 
ar. 82 ma nadającej się na kilka mniej­
szych parcel budowlanych, b) połowa 
realności whl. 685 gm. Dąbrówka o 
parć, grunt. 302|2 o powierzchni 9 ar. 
09 m2 która stanowi dojazd do real­
ności ad a).

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę zł a) 7207, b) 506, cena zaś 
wywołania wynosi zł a) 4805 gr 34, b) 
zł 337 gr 34.

Rękojmia wynosi zł a) 720 gr 80, 
b) zł 50 gr 60.

Rękojmia powinna być złożona w go­
towiźnie albo w ta­

kich papierach wartościowych, bądź ksią­
żeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze ma­
łoletnich, i że papiery wartościowe przy­
jęte będą w wartości 3|4 części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowa­
ne ustąwowe warunki licytacyjne, o ile 
dodatkowem publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości warun­
ki odmienne, że prawa osób trzecich nie 
będą przeszkodą do licytacji i przysą­
dzenia własności na rzecz nabywcy bez 
zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpo­
częciem przetargu nie złożą dowodu, że 
wniosły powództwo o zwolnienie nieru­
chomości lub jej części od egzekucji, i 
że uzyskały postanowienie właściwego 
Sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji, 
że w ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho­
mość w dni powszednie od godziny 8 
do 18-ej, akta zaś postępowania egze­
kucyjnego można przeglądać w Sądzie.

Równocześnie wzywa się wszystkie 

urzędy, które to dotyczyć może do zło- 
szenia zestawień podatków względnie 
innych danin publicznych w terminie 
najpóźniej w dniu licytacji, pod rygorem 
utraty mogącego im służyć z ustawy 
pierwszeństwa zaspokojenia.

Komornik.

Km. 998|34. Sprawa egzekucyjna 1) 
Banku Gospodarstwa Krajowego Od­
dział w Krakowie o 843 zł zpn, 2) 
Gminie Miasta Gorlic w Gorlicach o 
105 zł 90 gr zpn., 3) Komunalnej Ka­
sie Oszczędności powiatu gorlickiego 
w Gorlicach o 3.577 zł zpn. przeciwko 
Chaimowi Degenowi, Ohaji Degen i Mo- 
zesowi Degenowi (jako spadkobiercy po 
błp. Sarze Degen) w Gorlicach.

Komornik Sądu Grodzkiego w Gor­
licach Marjan Kosiba mający kancelar­
ję w Gorlicach ul. Wł. Jagiełły Nr. 6 
na podstawie art. 676 i 679 kpc. poda­
je do publicznej wiadomości, że dnia 

1 października 1936 r, o godz. 10.15 w 
Sądzie grodzkim w Gorlicach biuro Nr. 
5 II. piętro odbędzie się sprzedaż w 
drodze publicznego przetargu należącej 
do dłużnika pp. Chaima, Chaji i Moze- 
sa Degenów z Gorlic nieruchomości 
składającej się z całej realności lwh. 
237 ks. gr. gm. kat. Gorlice objętej, 
złożonej z parć. bud. lkat. 377 w Gor­
licach przy ul.. Kościuszki położonej, na 
której stoi dom murowany jednopiętro­
wy blachą kryty, oraz przybudowana 
do domu pralnia murowana jednopięt­
rowa.

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę zł 21.190, cena zaś wywołania 
wynosi zł 15.892 gr 50.

Rękojmia wynosi 2.119 zł.
Każdy licytant przystępujący do prze­

targu powinien złożyć rękojmię 
w gotowiźnie albo

w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, 
w których wolno umieszczać fundusze 
małoletnich, i że papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości 3)4 cz. ceny 
giełdowej. — Przy licytacji będą zacho­
wane ustawowe warunki licytacyjne, o 
ile dodatkowem publicznem obwieszcze­
niem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne. Prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą do licytacji i przy­
sądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, — jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złożą dowo­
du, że wniosły powództwo o zwolnienie 
nieruchomości lub jej części od egze­
kucji, i że uzyskały postanowienie wła­
ściwego sądu, nakazujące zawieszenie 
egzekucji. — W ciągu ostatnich dwóch 
tygodni przed licytacją można oglądać 
nieruchomość w dni powszednie od go­
dziny 8-18-ej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przeglądać w Są­
dzie grodzkim. Równocześnie na zasa­
dzie art. 680 kpc. wzywa się wszystkie 
władze i inne instytucje publiczne po­
wołane do zgłaszania należności z ty­
tułu podatków i innych danin publicz­
nych,aby najpóźniej w terminie licytacji 
zgłosiły swoje zestawienia tychże po 
dzień licytacji, pod rygorem utraty mo­
gącego im służyć z ustawy pierwszeń­
stwa w zaspokojeniu. Komornik.

Km. 391)36. Komornik Sądu Grodz­
kiego w Krościenku n|D. Józef Tren- 
dota mający kancelarję w Krościenku 
n|D ul. Rynek Nr. 406 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wia­
domości, że dnia 15 września 1936 r. o 
godz. 8-mej w Ochotnicy Dolnej ul. 
folwark odbędzie się licytacja rucho­
mości, należących do Romana, Heleny 
i Marji Kędzierskich składających się 
z młocarni kompletnej z kieratem, dwa 
młynki „wialnie“, krowa czerwona na 
8 lat, zegar szafkowy antyczny „usz­
kodzony“, koń gniady 12 letni, jałówka 
roczna oszacowanych na łączną sumę 
zł 720.

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej o- 
znaczonym. ______ Komornik.

Krynica Zdrój
Pralnia „Perła“ pod zarządem 

Franciszka Kutrzyńskiego w Krynicy 
Zdroju przy ul. Piłsudskiego 64 w willi 
„Wersal“. Chemiczne pranie i czyszcze­
nie. Dokładność i solidność.

Km. 1821|35. Komornik Sądu Gro­
dzkiego Marjan Kosiba w Gorlicach, 
mający kancelarję w Gorlicach przy ul. 
Wł. Jagiełły 1. 6 na podstawie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, 
że celem wyegzekwowania od Firmy 
„Scibor“ Spółki naftowej z ogr. odp. w 
Jaśle, właścicielki kopalni nafty „Hed- 
dy“ Szalowej — działającej przez za­
wiadowcę p. Dra Leona Haasa, na rzecz 
pp. Pawła Jeżaka, Stanisława Pijanow- 
skiego, Piotra Osioła, Stanisława Osio- 
ła, Kazimierza Paszyny, Kazimierz Je­
żaka, Wojciecha Szury, Wojciecha Je­
żaka, Józefa Tumidajskiego i Józefa 
Kozioła — działających przez pełno­
mocnika p. Mnerkę adwokata w Gorli­
cach sumy 228 zł 80 gr zpn. i td. i to w. 
w dniu 9 września 1936 r. o godzinie 
9-ej (nie później jak w dwie godziny) 
w Bieśniku na kopalni nafty „Hebda“ 
sprzeda się przez publiczną licytację 
ruchomości należące do dłużniczki Fir­
my „Scibor“ Spółki naftowej z ogr. 
odp. w Jaśle a składające się z kotła 
parowego Nr. 32410 z palnikiem, ma­
szyny, parowej, maszyny szybowej kom­
pletnej, wiertarki, miechu kowalskiego, 
kapy na ognisko w kuźni, imadła, kozy 
do klinów, kajdanków, kieratu z rol­
ką, flaszki do wyciągania świdrów, no­
życzek kaliber 65, korony z trzema 
garniturami klinów, 43 par końców 
sztangowych, 10 sztuk końców Daszko­
wych, rolki budowniczej, tablicy roz­
dzielczej do dynama, 8 kluczy widlas- 
tych do śrub, 1 klucza łańcuchowego 
do rur 2 oalowych, 1 widełek klino­
wych do żerdzi, 1 piłki do żelaza, cię­
żaru do wiercenia kaliber 120, ciężaru 
do łyżki kal. 65, połowy łyżki z widel­
cami 7 cal., 1 widełek, 1 świdra 10 cal., 
nożyc kal. 120, flaszki kal. 120, pro­
siaka z łańcuchem i werblem, 2 rolek 
wyciągowych, 1 rolki wyciągowej na 
stojaku, 2 faj do świdrów, wielokrążka 
pojedynczego, budynku papą krytego 
z desek, budynku drewnianego z desek 
o wymiarach 4x4, budynku drewniane­
go z desek o wymiarach 10x7, budy 
szybowej z wieżą wiertniczą, żurawa 
kompletnego, rezerwoaru drewnianego, 
około 100 mb. rur 2 cal. około 50 mb. 
rur 1 i pół cal., około 30 mb. rur 1 cal. 
2 klozetów z desek.

Ruchomoeci te oszacowane zostały 
na sumę 11,962 zł, sprzedaż zaś roz- 
pocznie się od sumy wynoszącej poło­
wę sumy oszacuwania t. j. od kwoty 
5.981 zł.

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w czasie i miejscu wyżej o- 
znaczonym. Komornik.

Km. 567)36. Komornik Sądu Grodz­
kiego w Limanowej, Adam Garczyński, 
mający kancelarję w Limanowej, na 
podstawie art. 602 kpc., podaje do pu­
blicznej wiadomości, że w dniu 9 wrześ­
nia 1936 r. o godz. 9-tej w Limanowej, 
odbędzie się licytacja ruchomości, na­
leżących do Stefana Olszewskiego, a 
mianowicie: 27 par śniegowcy damskich 
różnej marki; 35 par śniegowcy dzie­
cinnych; 28 par kaloszy męskich i dzie­
cinnych; 9 par deszczowców; oszacowa­
nych na łączną sumę 560 zł.

Ruchomości powyższe można oglą­
dać w dniu licytacji, w miejscu i cza­
sie wyżej oznaczonym. Komornik.
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